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Stnkeya Kio zmiany rPtulaiiiliiu.
(Telegr. Biura koresp.)

W iedeń, 21 grudniai 
„W iener Z tg“ ogłasza s a n k c y ę u s t a w y  o 

z m i a n i e  r e g u l a m i n u  I z b y  p o s ł ó w ,  u- 
chwalonej wczoraj przez Izbę panów, a w sobo­
tę  przez Izbę posłów.

l i l i i
(Telefonem.)

Wiedeń, 21 grudnia.
Na wezorajszem posiedzeniu Izby panów od­

czytano wpływy, między innymi zawiadom.einie 
Izby posłów o uchwaleniu u s t a w y  d o t y c z ą ­
c e j  r e f o r m y  r e g u l a m i n u .

H r Franciszek T h u n  zgłosił wniosek, aby 
tę ustawę w d r o d z e  n a g ł e j  b e z  p i e r w ­
s z e g o  c z y t a n i a  p r z e k a z a ć k o  mi  s y i  z 
9 c z ł o n k ó w  z p o l e c e n i e m  z ł o ż e n i a  
s p r a w o z d a n i a  w p r z e c i ą g u  d w ó c h  
g o d z i n  i aby w tym celu po«iedzente na 2 
godziny przerwać.

W n i o s e k  t e n  p r z y j ę t o  r posiedzenie 
przerwano.

Po ponownem otwarciu posiedzenia o kw a 
drans na 7, ks. S c h O n b u r g  zdał imieniem 
komisyi sprawę o ustawie, wskazując przyr,em 
na ponowną sytuacyę przymusową, w której 
Izba panów się znajduje. Po omówieniu meryto­
rycznej i formalnej strony uchwały Izby po­
słów, stwierdza mówca z zadowoleniem, że wre­
szcie w Izbie posłów uczuto potrzebę przedsię­
wzięcia kroków dla sanacyi ubolewania godnych 
stosunków. Mówca spodziewa się, że w przecią- 
gn terminu jednorocznego uchwalony będzie 
trwały regnlamin dla Izby posłów i poleca przy­
jęcie tej ustawy.

M inister spraw wewnętrznych bar. H a n d t ł  
t&wiadczar, że projektowana ustawa niewątpli­
wie wywrze korzystny wpływ na pracę Izby 
posłów, przez ograniczenie jej na 1 rok dano 
sposobność poczynienia nowych doświadczeń dla 
ostatecznego regulaminu. Dojście do skutku tej 
ustawy, która ma zapewnić skuteczną pracę 
parlamentarną, jest właśnie w obecnej chwili 
bardzo ważnem, ponieważ przez to załatwienie 
pilnycn ustaw jest zapewnione. Muwca prosi 
o przyjęcie ustawy.

Br. P 1 e n n e r oświadcza, że wprawdzie sądzi, 
iż ostateczne uzdrowienie stosunków Austryi 
może nastąpić tylko przez rozwiązanie kwestyi 
narodowościowej, mimo to musi także oświad­
czyć się za reformą lOgnlaminu, która daje 
przynajmniej możność niezakłóconych prac par­
lam entarnych  w Izbie posłów. Z jeszcze większym 
zadowoleniem jednak powitałby mówca fakt, 
gdyby się udało przed ostateczną reformą re­
gulaminu także stosunKi narodowościowe upo­
rządkować.

Hr. Franciszek T h u n  oświadcza, że p r a -  
r i c a  głosować będzie z a  u s t a w ą .  Z powo­
du smutnych stosunków w Izbie posiów, całe 
państwo ucierpiało, a także i powaga Austryi 
w całym świecie. Mówca wyraża wdzięczność 
tym posłom, którzy za ustawą głosowali Usta 
wa ta jest pierwszym krokiem fllu uzdrowienia 
pai lamentu. Mówca zastizega się przeciw temu, 
jakoby ją  uważał za a tak  na inne stronnictwa 
lub poszczególne grupy.

Hr. P i n i ń s k i wyraża zadowolenie z powo­
du dojścia do skutku te) ustawy w Izbie po­
słów ten. bardziej, iż wniosek ten wyszedł wła­
śnie ze stronnictw' obstrukcyjnych. Mówca wska­
zuje na historyę reformy regulaminu wT Austryi. 
Przypomina, że już przy wpiowadzen.u piątej 
kuryi doradzał, aby run noczesnie zmieniono re­
gulamin. Tak samo żądał tego przy wprowa­
dzeniu powszechnego pran a głosowania. Mówca 
wyraża zadowolenie, że soryaliści uznali, iż 
egzystencja i funkcjonowanie parlamentu ma 
wielkie znaczenie także dla kweityi socyaluej. 
Niema żadnej grupy w Izbie posłów, ktoraby 
miała pretensję, że niejako należ.y się jej mo­
nopol obstrukcyjny i dlatego przyjąć należy z 
zadowoleniem uchwalenie zmiany regulaminu, 
co jest pierwszym krokiem do polepszenia sto­
sunków parlamentarnych

Mc w ca wyraża nadzieję, ze teraz może wre­
szcie § 14 doczeka się zasłużonego stanu spo­
czynku. Jeżeli Izba posłów teraz pracowrać bę­
dzie, to także zadanie Izby panów będzie w a­
żne, a w niejednym kierunku trudne. W obec­
nym składzie Izby posłów trzeba być na to 
przygotowanym i Izira panów będzie musiała w 
niejednym kierunku korygować czynność legis- 
latywną Izby posłów. Mówca obawia się. że 
Izba posłów będzie zbyt hojną, mianowicie w 
tym kierunku, że np. niektórzy panowie zbyt 
hufni są w uchwalaniu podatków, których sami 
nie będą płacili. Zadanie Izby panów będzie 
więc pod niejednym względem trudnem, ale bę­
dzie to przy najmniej praca legislatywna po wie­
lu latach.

Wreszcie, uzasadn.nł mówca dopuszczalność 
tyj z mi ny pod względem jurydycznym i oświad­
czył. że glosować będzie z a r e i o r m a  r e g u 
l a r a i n u .

Po przemowie referenta ustawę przyjęto w 
drugiem i trzeciem  czyianiu jednogłośnie.

Na ten posiedzenie zamknięto Następne we 
Atorek 28 grudnia b. r. po południu.

Komlitya budżetowa.
(7 cle fonem.)

i iedeń, 2J grudnia. 
Na wezorajszem posiedzi n u komisy, budżetu- 

tvej, po przemów ieniu bar. Bienertha, pos. K o- 
1. s c b e r zwrócił się przeciw zamiarowi rządu

aby odłożyć wykonanie różuych inwestycyj. 
Rząd powinien tego zamiaru zaniechać nawet 
gdyby podatków nie uchwalono. Mówca wska­
zuje na złe stosunki ekonomiczne ludności, wro- 
bec których rząd powimenby raczej pomnażać 
a nie zmniejszać zamówienia. Mówca podnosi 
upośledzenie Galicyi na polu kolejnictwa, brak 
parku kolejowego, niedostateczne uposażenie 
dworców i t. d. Deficyt w zarządzie kolei pań­
stwowych jest również objawem niedostatecz­
nego wyposażenia kolei. Taryfy kolejowe pod­
niesiono ponad granicę możliwości.

Minister skarbu B i l i ń s k i  prosi o rycnłe 
u c h w a l e n i e  p r o w i z o r y u m  b u d ż e t o ­
w e g o  j e s z c z e  p r z e d  ś w i ę t a m i ,  aby Sej­
my mogły się zebrać przynajmniej na kilka dni, 
gdyż inaczej grozi krajom katastrofa finansowa.

Omawiając sprawę odroczenia inwestycyj, 
podnosi mówca, że polityką wymuszania w tym 
wypadku nic uzyskać nie można, gdyż rząd nie 
może nic innego oświadczyć, jak tylko, że o 
ile będzie miał środki, to poczyni odpowiednie 
zamówienia. Rozumie się samo przez się, że je ­
żeli zażądana przez rząd operacja kredytowa 
będzie uchwalona, to zamierzone z tego tytułu 
inwestycye kolejowe będą wykonane. Co do 
dalszych zamówień, to chodzi tylko o odrocze­
nie takich zamówień, którym zwłoka nie za­
szkodzi.

Mimster polemizuje z wywodami pos. Stein- 
wendera i oświadcza, że o p e r a c y a  k r e d y ­
t o w a ,  której rząd zażądał, będzie musiała być 
p o d w y ż s z o n ą ,  mianowicie ze 109 milionów 
na 139.600.000. Trzy układaniu budżetu w lipcu 
na rok 1910 rząd liczył już na dochody z no­
wych podatków, tymczasem uchwalenie nowych 
podatków odwlokło się i z tego powodu rząd 
musiał się liczyć z mniejszemi dochodami. Wo­
bec tego plus, jakie rząd otrzymał z ceł, nie wy­
starcza na pokrycie niedoboru. Minister wska­
zuje na korzystna konjuukturę na targu finan­
sowym w obecnej chwili dla pożyczki państwo­
wej i prosi ponown.e o rychłe uchwalenie pro­
wizoryum budżetowego i pożyczki w wysokości 
139,600.000 koron.

Pos. K o r o s e c  oświadcza, że południowi 
Słowianie nie zapomną ministrowi skarbu bu- 
śuiackiego banku agrarnego. Również nie byliby 
się spodziewali po Polaku, żeby popierał poli­
tykę kolonizacyjną tow. „Siidraark" przez opu­
szczenie podatku dla urządzonej przez to towa­
rzystwo loteryi. Słowieńcy głosować będą p rz e ­
c iw  p r o w i z o r y u m .

Min. B M i ń s k i  odpowiada, że uchwała opu­
stów dla loteryi „Suumant" nastąpua za czasów 
jego poprzednika. W  czasie urzędowania mów­
cy uchwalono uwolnienie od podatku loteryi dla 
tow. „Ostmark", którego prośbę uwzględniono 
podobnie jak taką samą prośbę „Maticy Skol- 
skiej" i niemieckiego „Scliulvereinu".

Pos. G o s t i n c a r  oświadcza się p r z e c i w  
p r o w i z o r y u m .

Pos. W i t  t e k  oświadcza: Stauowisko partyi 
chrześc-społecznej w niczem się me zmieniło. 
Zaufanie stronnictwa do rządu nie zmieniło się 
wcale przez udział stronnictwa w doprowadze­
nia do skiitkn zmiany regulaminu; udział ten 
nie jest zmianą stauowiska ani pod względem 
narodowościowym ani pod względem dalszego 
współdziałania z innemi stronnictwami niemie- 
ckiemi. Stronnictwo mówcy głosować będzie za  
p r o w i z o r y u m .

Posłowie T r e s i c z .  S t a n i e k  i M a l i k  
przemawiają p r z e c i w  p r o w J z o r y n t n  

Pos. D i a m a n d  wywodzi, że Galicya jest w 
Duużecie państwowym upośledzona, co wypływa 
stąd , że polscy posłowie muszą popierać mini 
stra skarbu i me mogą swmuh żądań podnosić" 
ze zbyt ivielkim naciskiem. Szczególnie upośle­
dzona jest pod względem kulturalnym. Natomiast 
rząd popiera różne przemysły, jak tego dowodzi 
ustawa naftowa, dzięki której patryoci utrzymy­
wani z kasy państwowej, sprzedają swoje przed­
siębiorstwa oDcokrajowcom. Mówca polemizuje 
z pos. Battaglią i wspomina o jego piśmie w 
którem pos. Battaglia nazywa się adwokatem 
przemysłu. W końcu zapowiada mówca, że w 
najbliższych dniach wniesie w Izbie projekt, 
ust iwy o „incompsribilitas“. Glosować będzie 
p r z e c i w  p r o w i z o r y u m .

Dr K r a m a r z  oświadcza, że mimo ostatniej 
uchwały Izby panówę stanowisko Unii wobec 
rządu się nie zmieniło, ale ta  uchwała ma to 
znaczenie, że teraz groźbami i przymusem nic 
me będzie można uzyskać. To była jedyna dro­
ga do uzdrowienia stosnnków parlamentarnych.

Pos. P e r g e l t  wywodzi, że m i m o  o s t a ­
t n i e j  u c h w a ł y  N i e m e  v b ę d ą  d o ś ć  s i l ­
ni ,  ż e b y  b r o n i ć  s i ę  w r  a z i e, g d y 1) y 
i c h  c h c i a n o  s k r z y w d z i ć .  Apeluje do Cze­
chów, aby zrzekli się swoich mrzonek prawno- 
państwowyoh o jednuśei krajów korony czeskiej- 
wtedy będzie porozumienie możliwe. Niimcy są 
gotowi do zawieszenia broni, ale są gotowi 
i do wralki.

Po dalszej dyskusji uchwalono prow :zoryum  
budżetowe z k i l k u  z m i a n a m i  w  i m i e l i ­
n e m  g ł o s o w a n i u  26 glosami przeciw 13. 
Od głosowania wstrzymało się 7 pesłów.

Następnie uehwaluno dodatkowo z g o d z i ć  
s i ę  n a  w y d a n e  w r o k u  b i e ż ą c y m  b o ­
n y  k a s o w e .

3 p s * a w /  p a r l s i & e & i t a m e .

(lei. „A. Ilefonnyu.)

Sytuacja.
Wiedeń. Sytuacja oolityczna dotąd me zmie­

niona. W kołach IJnii słowiańskiej wyrażają 
nadzieję, że stosunki obecne ulegną wkrótce 
zmianie i że wkrótce nastąpi rekonstrukcja ga­
binetu, odpowiadająca obecnej nowej sy tuacji

parlamentarnej. N i e m c y  g r o z i l i  o b s t r u k  
c y ą  w k o m . s y i  b u d ż e t o w e j  przeciw pro­
wizoryum budżetowemu. Od zamiaru tego od­
stąpili jeanak i p r o w i z o r y u m  b u d ż e t o ­
we  p ó ź n y m  w i e c z o r e m  z o s t a ł o  w k o ­
m i s y i  u c h w a l o n e ,

S c J i  p o ’8M®,
W iedeń. Dziś o godzinie 3 po południu zbie­

ra się Koło polskie na posiedzenie w s p r a w i e  
t r a k t a t ó w  h a n d 1 o w' y c h. Jak  słychać, ma 
być udivralona s w o b o d a  g ł o s o w a n i a .

Wiedeń. Na dzisiejszem posiedzeniu Koła pol­
skiego przyrzekł zjawńć się mimster handlu dr 
W e i s s k i r c h n e r .

ssfiffaż p a p 5 a s tc n 4 ? r a a .
lnsbruk. „Insbr. Nachr.“ donoszą z Wiednia: 

Wkrótce utworzona zostanie s t r a ż  p a r l a ­
m e n t a r n a ,  która po uchwaleniu nowego re­
gulaminu stała się k o n i e c z n ą .  Straż ta  ma 
rozpocząć służbę z dniem 1 marca r. 1910 
i składać się będzie z 40 ludzi, byłych podofi­
cerów, którzy oprócz języka niemieckiego wła­
dać będą języKarni mnych narodów. Straż ma 
składać się z członków wszystkich narodowości 
austryackich. Przeznaczeniem jej będzie i n t e r ­
w e n i o w a ć  p r z y  o p r ó ż n i a n i u  g a l e r y j ,  
lub w r a z i e  o d m ó w i e n i a  p o s ł u s z e ń ­
s t w a  p r z e z  w y k l u c z o n y c h  z p o s i e ­
d z e n i a  p o s ł ó w .

Glosy pras? czeskiej.
Praga. D/Jenniki czeskie wciąż jeszcze zaj­

mują się sytuacyą wywołaną ucnwaleniem no­
wego regulaminu, co uważaja za wielkie zwy­
cięstwo Słuwian. Organ Kramarza „Deń“ wy­
wodzi, ze Słowieme ponownie okazali, iż bez 
nich nie można utrzymać 'większości parlamen­
tarnej. W przyszłości już nie siła fizyczna, ani 
instrumenty muzyczne będą rozstrzygać w par­
lamencie, tylko siła dachowa. Artykuł zaznacza 
dalej, że po zmianie stosunków w parlamencie 
okaże się konieczność zmiany stosunków w Sej­
mie czeskim.

Wiedeń. Wiadomość o zumiaize wykluczenia 
posłów Steinwendera i Skedla z ich parryj za 
głosowanie nad zmianą regulamiau okazała się 
nieprawdziwą,

Praga. Z niektórych miast czeskich donoszą 
o ich udekorowaniu z powodu zwycięstwa Unii 
słowiańskiej.

Proces o zcrzirt ztintóy sfoiiu.
( 7 cle fonem.)

Wiedeń, 21 grudnia.
Podczas wczorajszej rozprawy przeciw Fried- 

jungowi rozwinęła się żywa dyskusja co do ter­
minu pożyczki serbskiej.

Dr H a r p n  j r  wykazy wał z oficyainych 
dzienników, na podstawie kursów', że pożyczka 
była w r. 1906 notowana na giełdzie. D rF ried- 
jung oświadcza, że o to nie chodzi, tylko o ce­
le, na jakie tej pożyczki używano.

Dr K i e n b O c k  stara  się dowieść, że istnie 
nie instrukcji Milovauovicza do posła wiedeń­
skiego Simicza — czemu Spakujkovicz zaprze­
cza — jest przecież faktem, gdyż w tyra doku­
mencie zapowiedziane jest zamianowanie attache 
wojskowego w Wiedn:u, co też rzeczywiście 
w kiika miesięcy późaiej nastąpiło

Potem przesłuchiwano świadka, byłego . bana 
P e j a c e y i c z a .  Zeznał on, żo zarządzone przez 
niego w swoim czasie śledztwo co do stosunków 
posłów' serbskc-chorwackiet koalicji z Serbia, 
w'ydało rezultat neliatywny.

Odczytano protokół stenograficzny posiedze­
nia Sejmu chorwackiego, na którem Pejaceyicz 
oświadczył, że cofnął swój okulnik co do śledze­
nia czynności posłów serbsko-chorwackiej koa­
lic ji niecylko z puwradu osobistego przekonania, 
ale także dlatego, że dochodzenia wrykazały, iż 
niema nawet cienia podejrzenia, by ci poslowde 
utrzymywali umdozwone stosunki.

Na zapytanie dra B e i i e d i k t a  oświadcza 
świadek, że podówrczas nie był wcale członk;em 
koalicyi. Gdyby śledztwo przyniosło było wtedy 
coś podejrzanego, byłby' z pewnością przeciw 
koalicyi wystąpił. nawret gdyby miała więk­
szość.

P r e z y d e n t  zapytuje świadka, dlaczego w 
tym okólniku wyrażone jest podejrzenie, że 
istnieje komitet bośniacko-hercegowiński, który 
chce wywmłać powstanie w krajach okupowa- 
nych.

S w' i a d e k odpowiada, że na podstawie o- 
trzymanych doniesien okólnik ten wydał.

£>r F r i e d j u n g  zapytuje świadka, jak on 
jako tajny radca i były ban może pogodzić 
swojo wstąpienie do koalicyi z faktem, że pre­
zydent koalicyi Tuskan w swoim czasie o- 
świadczył publicznie w Sejmie, iż gotów jest 
z bronią w ręku wyruszyć przeow  Wiedniowi.

Na to pytanie odpowiada ś w i a d e k ,  że 
Tuskau może swojp stanowisko już zmienił.

Następnie przesłuchiwano r z e c z o z n a w- 
c ó w o p r v e d ł o ż o n y c li d o k u ni e n t a c li. 
W opinii rzeczoznawcy R e s z ó t a r a ,  danej 
pisemnie i odczytanej, powiedziane jest, że au- 
ior dokumentów posługiwał się językiem, uży­
wanym przez luaz wykształconych. Co się zaś 
tyczy s t y l i s t y k i ,  to n i e  o d p o w i a d a  
o n a  s t y l o w i ,  u ż y w a n e m u  w S e r b i i. 
W dokumencie znajdują się tak/« wielkie błę­
dy językowe, a sprawozdanie Spalajkowucza do 
prezydenta nTiniE*tr ów Pa siczą n a p i,s a n e 
j e s t  p r z e z  k o g o ś ,  k t ó r y  n i e  z n a  g r a ­
m a t y k i  s e r b s k i e j ,  a n i  o r t o g r a i i i Ta­
kich wielkich błędów językowych nie mógł po­
pełnić Serb choć na wpói wykształcony.

Drugi rzeczoznawca K r a u s  oświadcza, że

część błędów może pochodzić z fałszywego prze­
pisywania albo z powodu złej korrekty. Zresztą 
zdarza się, że człowiek bardzo wykształcony 
często nie włada językiem.

Nad temi opiniami rzeczoznawców wywiązała 
się dłuższa dyskusya.

Rzeczoznawca R e s z (tt a r oświadcza na za­
pytanie, że to s p r a w o z d a n i e  n i e  m o ż e  
p o c h o d z i ć  o d S p a l a j k o w r i c z a ,  który do­
skonale mówi po serbsku.

Rzeczoznawca U b e r s D e r g e r  stwierdza iden­
tyczność pisma w koncepcie protokółu posie­
dzenia „Slow Jugu“ z pismem na fotografi in­
nego protokółu.

Dr F r i e d j u n g  ośwdadcza, że na podstawie 
swmicli dochodzeń przyszedł do przekonania, 
iż protokóły te są prawdziwe. We wszystkich 
sprawach historycznych zaufanie odgrywa rolę, 
a on jako historyk na prawo żądać tego zau­
fania.

Następnie przystąpiono do przesłuchania bur 
mistrza Raguzy C i n g r i a ,  który oświadczył, 
że Supilo nie był obecnym na konferencji z kon­
fidentem Kacańskim, o czem niektórzy świad­
kowie zeznali. Supilo jest człowiekiem skrom­
nym i pracowitym, świadek jest też przekona­
nym, że bar. C h l u m e c k y  n i e  d a ł  S u p i -  
l o w i  p i e n i ę d z y .  Supilo nie jest politykiem 
przekupnym.

Dr B e n e d i k t  wnosi o ponowne przesłucha 
nie bar Chlumeckiego. Trybunał wniosek ten 
odrzucił.

Zastępca Supila odczytał telegram K a ca  li­
s k i  e g o z oświadczeniem, że S u p 11 o w i p i e ­
n i ę d z y  n i e  d a ł  ani też icb nie ofiarowywał. 
Obrońca wnosi o przesłuchanie Kacańskiego.

Przesłuchiwano następnie hr. K u 1 m e r  a , 
który przedstawia! stosunki polityczne w Chor- 
wacyi, o le chodu o wpływ serbski. Stwier­
dza, że tego rodzaju podejrzenia, jak podejrze­
nie wyra/one w artykule Friedjunga, już da­
wno się były pojawńły w pismach Zanim przy­
stąpił do koalicyi, bardzo gruntownie informo­
wał się o stosunkach. Jego przeszłość polity­
czna i okoliczność, że jest szambelaneiu, wska­
zują na to, że nie byłby ani chwili pozostał w 
partyi, gdy by ona była wspólnie ze Serbią kon- 
spirowała przeciivko monarchii. Oświadcza też 
pod przysięgą, że ani jednego słowa podejrza­
nego nie słyszał, któreby wskazywało na sto­
sunki z Serbią. Koahcyę zawarto, aby uzyskać 
pewne korzyści dla Chorwatów i Serbów w 
Chorwracyi. Nie mógł on wybierać osób, które 
dopuszczono do koalicyi. Jeżeli się mogło zda­
rzyć naprzykład. ' że poseł Tuskan w atekcie 
powiedział owe często cytowrane słowm, to nie 
należy tego brać poważuie.

Dr F r i e d j u n g  wskazuje, że koalieya serb­
sko chorwacka nie powzięła uchwały korzystnej 
dla aneksyi Bośni i Hercegowiny, mimo, że 
większość Chorwatów była aneksyi przychylną.

Następny świadek pos. di L  u k i n i c z oświad­
cza, że jest profesprem i nigdy się polityką nie 
zajmował. Zaprzecza też, jakoby otrzymał 7000 
denarów z Serbii za obronę w' procesie zagrzeb- 
skim. Obrońcy w tym proc :sie bronili bezinte­
resownie, a nawet sami urządzali składki dla 
rodziu oskarżonych.

Na rem rozprawę przenvano do dziś. D z i ś  
ma  b y ć p o s t ę p o w a u i e d o wo d o we  ukoń  
c z o n e .

S p r a w a
(Telegr. „A’. BeJormj".)

Poznań, 21 grudnia
Sąd nadziemiański uznaf młodego hr. Wę- 

siersk iero  Kwiieokiego synem M aierowej z K ra­
kowa.

Nadto orzekł sąd, że o rd yn ac ja  W róblewska  
przechodzi na roozinę hr. Kw ileckich.

Zachodzi m o ż l i w o ś ć  r e w i z y i  w y r o k u  
w L i p s k u .

Poznań. 21 grudnia.
Biuro kor. donosi: Z powodu rekursu żony

budnika kolejowego, Cecylii Ma:3r, tutejszy s ą d  
w y ż s z y  z n i ó s ł  w y r o k  n i ż s z e j  i n s t a n -  
c y i i stwierdził, że c h ł o p i e c  który zapisany 
jest w metrykach j a k o  J ó z e f  II w i 1 e c k i, 
nie jest synem hr. Kwi eckich. Hr. Kwilecki za­
sądzony został n a  w y d a n i e  d z i e c k a  C e c y  
l i i  M a i e r o w e j .

Poznań, 21 grudnia,
Hr. K w i l e c k  w n i ó s ł  r e k u r s  p r z e ­

c i w  w y  r o k  o wr i I I  instancji, nakazującemu 
wydanie młodego Kwileckiego żonie ludnika 
kolejowego Meiera.

że. król A l b e r t  postanowił p o g o d z i e  k s. 
L a d w i k ę  K o b u r s k ą z  d w o r e m  i pozwo­
lić jej na przyjazd do Brukseli pod warunkiem, 
że ani Mattasich, ani inny z obecnego jej oto­
czenia nie będzie jej towarzyszył.

Grutcsela. Ks. L u d w i k a  p r z y b ę d z i e  tu 
wieczorem. Na stacyi Oberbek wsiądzie ks. Lu­
dwika do automobilu, w którym przybędzie do 
Brukseli.

Bruksela. Ks. Ludwika przybyła wczoraj 
wieczorem na dworzec Cherbec, gazie ją  ocze­
kiwał generał Briconx i dama honorowa. Pu­
bliczność przyjęła ją  życzliwie

3 ^ .
Paryż. Sprawozdawca „M atin“ ogłasza roz­

mowę z jedąą z sióstr la r . Uaughan, mieszka 
jącą w Paryżu. Nazywa, się ona L a l  o u t  t e  i 
zajmuje się sprzedażą jarzyn w tutejszej hali 
targowej. Opowiada ona, że było ich trzynaścio 
ro rodzeństwa Bar. Yaughan jest najmłodszem 
dzieckiem i swoją nadzwyczajną pięnnoscią zwró­
ciła uwagę króla Leopolda. Bar. Yaughan opu­
ściła Brukselę w porozumieniu z sekretarzem 
króla Leopolda bar. Goffinetem. Żali się ona na 
niewdzięczność córeK Królewskich . zapewnia, 
że tylko jej mają do zawdzięczenia, iż król nie 
wydziedziczył ich w zupełności. B ar. Yaughan 
zapewnia, że król w ostatnich dniach zamiano 
wał jej synów książętami.

Hr. Lnayay i bar. Ifaaghan.
Paryż. Hi Stefania Lonyay poczyniła trroki, 

a b y  o p i e c z ę t o w a n e  z a m e k  b a r .  V<*ug- 
h a n  w Bahnoourt, mimo protestu bar. Vaug 
han. Bar. Yaughan opuściła Brukselę wraz z 
dziećmi i przebywa obecnie w Paryżu.

Po agoisi© hzóla Leopolda.
(Telegr. „Nowej Reformju),

Wiedeń. W zastępsiwfie cesarza udaje się. na 
pogizeb króla Leopolda do Brukseli arcyks. Leo­
pold SaIvator.

Jlismes^a polityczna.
Bruksela. Król A l b e r t  ogłosi w nablizszych 

dniach amnestyę polityczną.

Man test sooystlistfezsy.
Bruksela Partya socjalistyczna, wydała mani­

fest, w którym występuje zarówno przeciw zmar­
łemu krsiowi Leopoldowi, jak i wogóle przeciw 
ustiomwi m onarcłw znem u, ja to  zoyt kosztow­
nemu dla Belgii. Manifest wywodzi, że król 
I-ieo^old kosztował Belgię 145 milionów tran 
ków, które pobrał tytułem apanaży. Manifest 
kończy się słowami: Niech żyje socjalistyczna 
lepubiika belgijska.

Ks Ludwiga,
Pa**yź. Sprawozdawca „L e  Journal" donosi.

T e l e g r a m y
z dnia 21 gruania.

Wiedeń. Cesarz przepędz’ święta Bożego Na­
rodzenia w Walsee u córki Walery*. Cesarz wy- 
jedzie w piątek dnia 24 b. m rano.

Zagrzeb. Z powodu stanowiska, zajętego przez 
policj ę wobec studentów w czasie ostatnich de- 
monstracyj, studenci napadli na kierownika po­
lic ji Kapea, na którego rozkaz wielu studentów 
aresztowano i w policji pobito. Kapea obrzu­
cono kamieniami szklankami i dotkliwie po­
bito

Skrawa HcSricbtera.
Wiedeń. Władze prowadzące śledztwo przeciw 

por. Hofricliterowi, wzywają te osoby, które je ­
chały w nocy z dnia 13 na 14 listopada razem 
z Hofrichterem w tym samym przedziale pocią­
gu z Lincu do Wiednia abv się zgłosiły.

Przesilecie uąjiers&ie.
Budapeszt L u k a c s  podjął wczoraj r okoy.  a- 

n i a  z p a r t y ą  J u s t h a .  V partyi tej oświad­
czają, że Lukacs przywiózł p o w a ż n e  k o ń ­
ce  s y e z W i e d n i a  i że porozumienie nie 
jest wykluczone. Partya Kossuth.:w^ka i iune 
zachowują się z wielkim sceptyzmem. Niezawi­
sła lewica z r. 48 postanowiła wstąpić do par­
tyi Justa. która w ten sposób liczyć będzie !* )  
posłów

Budaoeszt. Jak  donoszą z Wiednia, oesarz 
przy |ął wczoraj *p r e z y d y u m S e j m u  w ę ­
g i e r s k i e g o .  W rozmowie z członkami prezy- 
dyum oświadczył cesarz, ze prezyayum Sejmu 
węgierskiego czeka teraz bardzo ciężka praca

UsSąpIeme Serchtolds 1 Ł&fzowa-
Wiedeń. Jak  ,.N. Fr. Presse" donosi, w naj­

bliższym czasie u s t ą p i  a m b a s a d o r  a u ­
s t r i a c k i  w P e t e r s b u r g u  hr .  B e r c h -  
1 o Pd i ambasador austryarki w Rzymie hr. 
L u t z ó w .  Następcą hr. Berchtolda ma zostać 
szef sekcji w ministerstwie spraw zagranicz­
nych M e r e y, następca hr. Liitzowa nie jest 
jeszcze upatrzony.

Przeciw brńlowi Pi&trowi.
Belgrad. W czasie dyskusji generaluęi w 

skopczynie nad nową pożyczką serbską przys/ło 
do b a r d z o  b u r z l i w y c h  s c e n  Niektórzy 
mówcy b a r d z o  o s t r o  a t a k o w a l i  k r ó l a  
P i o r r a ,  któremu zarzucili bezezymi ść i nie­
dołęstwo. N acjonalista Georgiewicz zarzucił rzą­
dowi. że dotąd nie udało mu się uzyskać tego, 
aby króla Piotra przyjęto na jakimkolwiek dwo­
rze europejskim. Mówca oświad- zył, że zamie­
rza .g łos ić  wniosek, w którym  skupezyna we­
zwie króla do abdykacy.. Dzienniki które o 
tem doniosły, skonfiskowano.

?oc*pzeb w. fes. M.cfcała.* **
Petersburg. Tak słychać, zwłsfci w. ks. Mi­

chała mają być przewiezione do Sebastopola, 
pocztm car towarzyszyć im będzie do Peters­
burga.

Petersburg. Zapewniają, że między Rosyą a 
Tureyą toczą się rokowmnia o pozwolenie p rze ­
j a z d u  p r z e z  D a r d a n e l e  o k r ę t u  wojen­
nego ze  z w ł o k a m i  w. k s. M i c h  a ł a  M i- 
k o ł a j e w i c z a.

Petersburg Jeżeli rokowania między Rosyą 
a Tureyą w sprawie przepuszczenia przez Dar­
danele okrętu wojennego ze zwłokami w. ks. 
Michała Mikolajewicza doprowadzą do rezulta 
tu, to zwłoki przewiezione będą drogą morską 
z Cannes do Odessy.

Dama.
Petersburg. Pet. ag. tel. donosi: We wczo­

rajszej dyskusji o jezyKu przy sądach niższych, 
Duma przyjęła w sz  y s t k i m i  g ł o s a m i  p r z e ­
c i w  g ł o s o m  p r a w i c y  wniosek paźdz'erąi
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kowca Antonowa, aby p r z y  s ą d a c h  p o k o ­
j o w y c h  w takich okolicach, g d z i e  z n a c z ­
n a  c z ę ś ć  l u d n o ś c i  n i e  w ł a d a  j ę z y ­
k i e m  r o s y j s k i m ,  stronom wolno byto w ust- 
nem znoszeniu się z władzami p o s ł u g i w a ć  
s ię  j ę z y k i e m  l o k a l n y m .

Jialandya 1 Bnwa.
Helsingfnrs. Z uchwalcnej przez komisyę fi­

nansową sumy, jaką Finlandya ma się przy­
czynić do rosyjskich wydatków na wojsko za 
rok 1908/9, wpłacono do rosyjskiej kasy pań­
stwowej dopiero 11 rat, razem 10 mmcnów 
rub l’

Rosya na dalaklm wsca dżin.
Petersburq „Nowoje Wremia" z a p r z e c z a  

na podstawie rzekomo autentycznych informa- 
eyj wiadomościom o z a m i a r z e  a n e k s y i  
K o r e i  przez Japonię. Dziennik ten donos je- 
duak, że R o s y a  p o s t a n o w i ł a  w z m o c ­
n i ć  z n a c z n i e  w o j s k a  w A z y i  W s c h o ­
d n i e j .  Z Irkucka wysłano 50.000 żołnierzy 
na wschód. Ogółem Rosya ma zamiar p o d ­
w y ż s z y ć  s t a n  w o j s k a  w A z y i  W s c h o ­
d n i e j  na 250.000 żołnierzy.

Z To w, demokratycznego.
Kraków, 21 grudnia.

W  salach redakcyjnycn „Nowej Reformy" 
odbyło się wczoraj wieczorem walne zgroma­
dzenie c z e k ó w  Tow. demokratycznego w K ra­
kowie. Zebranie zagait w nieobecności prezesa 
dra Petelenza wiceprezes red. K o n o p i ń s k i ,  
poczem sekrefarz dr G e r t l e r  odczytał spra­
wozdanie z ostatniego walnego zgromadzenia, 
a następnie złożył sprawozdanie z czynności 
wydziału. T °warzys^wo miało bardzo wiele pra­
cy zwłaszcza z początku, bo przeprowadziło 
k vbo’ / do S0lmi1 i zorganizowało szereg zgro­

madzeń w g^rawach aktualnych. trdzo w aż ~ 
n \m  momer.tem w rozwoju Towarzystwa jest 
faK ge zarząd przyczyni! się do utworzenia 
wśród m łodzicy orgunizacyi postępowo-demo- 
kratrcznei. c° na przyszłość dla stronuictwa 
W’ da niezawodnie dodatnie rezultaty. D r Ger- 
tler omówił n as^ P nie znaczenie stronnictwa w 
polityce m ie j^ łe j ua g i ancie krakowskim i 
wskazał na a^ey wydziału, zdążającą do sku­
pienia w łonie Towarzystwa jak  największej 
liczby członkó'*'-

Po uczczeniu zmarłych członków Towarzy- 
pj*ZgZ powstanie z miejsc, skam nik p. 

G i n c e 1 przedstawił sprawozdanie rachun­
kowe.

W dyskusyi zahierali głos pp. H a l s k i  i 
S k ą p s k i ,  pucze111 uchwalono wydziałowi udzie­
lić absolutorium.

Prof. dr W a s u n g  w  dyskusyi nad sprawo­
zdaniem wy Iziału wskazań szy, że liczba człon 
ków stale sie zwiększa, podnosi konieczność 
zapoczątkowania jak najczęstszych zet ań i po­
gadanek w sprawach politycznych i spotecz 
nych, dlatego należy koniecznie wystarać się o 
wynajęcie osobnego lokalu Towarzystwa, w ntó- 
ryroby móerl mieć miejsce towarzyski kontaki. 
członków Towarzystwa. Mowca zgłasza w tym 
kie iinkn rezolucyę.

Dr D o b'o s z-y ń s k i popiera n  zolucyę dra 
Wasunga, nadmieniając, że i dotąd Towarzy­
stwo co do zebrań i pogadanek w aktuainych 
sprawach spełniało swoje zadania-

Poseł dr Ignacy L a n d a  a podnosi koniecz­
ność rozwinięcia większej ruchliwości, celem 
zwiększeni i liczby członków.

P B i 1 i k i e w i c z wyraża życzenie, ai)y Q°' 
wo wybrany zarząd Towarzystwa przedstawił 
program działalności na przyszłość, celem roz‘ 
winięcia idei demokratycznej wśród mas.

Przewodniczący red. K o n o p i ń s k i  w odpo­

wiedzi zaznacza, że Tow. demokratyczne aziata 
na mniejszą skalę, zastępstwem stronnictwa jest 
Rada naczelna, która przez swoich delegatów 
rozwija także działalność poza Kiauowem. Mi­
mo to Tow. demokratyczne podjęło cały szeieg 
zebrań i powzięło uchwały, z któremi liczyły 
się pocem c.aia ustawodawcze i reprezenta­
cyjne.

P. S k ą p s k i ,  wskazawszy na zwycięstwo 
stronnictwa demokratycznego pizy całym szere­
gu wyborów w Krakowie, poparł wywody p. 
Landaua w sprawie zwiększenia liczby członków.

Poseł B a n d r o w s k i  rówDież podniósł ko­
nieczność częstego zwoływania zebrań członków 
Tow., celem omawiania kwestyj politycznych, 
naukowych, społecznych, ekonomicznych, ogółem 
wszystkiego tego, co życie niesie. Dotychczaso­
we zebrania, aczkolwiek odbywały się w cias­
nym lokalu, mimo to oddziaływały na opinię 
puoliczną i były przedmiotem roztrząsaua w pra­
sie. W przyszłości równolegle ze zwiększeniem 
się liczby członków Tow., wydział zajmie się 
wynajęciem lokalu, w którymby odbywać się 
mogły jak najliczniejsze zgromadzenia.

Radca D ę b i c k i  podnosi, że wynajęcie lokalu 
powinno być pierwszem zadaniem przyszłego 
zarządu.

Przemawiali następnie pp. D ą b r o w s k i ,  
L u s t g a r t e n  i przewodniczący, poczem uchwa­
lono rezolucye prof. Wasunga.

W y b ó r  wydziału.

Z kolei przystąpiono do wyboru w7yd/iału 
Tow. W j brani zostali wydziałowymi pp. dr Ban- 
drowski Ernest, dr Doboszyński Adam, dr Ger­
tler Julian, Halski Ludwik, Halatkiewicz Jan, 
Konopiński Michał, dr Ostrowski Kazimierz, dr 
Petelenz Ignacy i dr Wasung W ładysław; za­
stępcami pp. Butrymowicz Tadeusz, Cygnaro- 
wicz Zygmunt i Robak Józef. Do komisyi kon­
trolującej wybrani pp. Dębicki Klaudyusz, dr 
Ludwik Lustgarten i dr Szneiaer Ludwik.

D ysku sya polityczna

Z porządku dziennego przystąpiono do dy­
skusyi nad sy tuacją  polityczną. Zagaił je dr 
D o b o s z y ń s k i ,  przedstawiając sytuacyę, któ 
rą Unia słowiańska do obstrukcyi popchnęła, 
oraz dając pogląd na dzieje ubiegłych dni w par­
lamencie ausiryacLim.

Wyczerpujące i z zajęciom słuchane przed­
stawienie zajmujących z życia ostatnich ani 
parlamentu faktów, przyjęto żywrymi oklaskami.

W dyskusyi zabierali glos pp. D ę b i c k i ,  
S e l i g e r ,  D ą b r o w s k i ,  poczem dr G e r t l e r  
zaproponował uchwalenie następującej rezolu 
cyi: „Walne zebranie Towr. demokiatycznego 
wyraża żywe zadowolenie z powodu sukcesu, 
jakie odniósł żywioł słowiański w Austry i przez 
uratowanie parlamentu i koustytucyi, wskutek 
uchwalenia regulaminu obrad parlamentu11.

Poseł B a n a r o w s k i  przeciw7ny jest uchwa­
leniu. powyższej rezolucyi. Sytuacya jeszcze nie­
zupełnie jest jasna; nie wuemy, jak parlament 
pracowmć będzie. Liczyć się z tem należy, że 
w łonie posłów, którzy oświadczyli się za re­
formą regulaminu, zebrały się stronnictwa agrar­
ne i reakcyjne. Pytanie dalej, co będzie robić 
Ur.ia słowiańska, złożona z najrozmaitszych ży­
wiołów, w większej swej części agrarna i kle- 
rykalna, która robiła obstrukcyę z powodu trak ­
tatów handlowych, a nie w celu uratowania 
parlamentu.

Prof. dr W a s u n g  zgłasza wniosek, any za­
rząd przed zebraniem się Sejmu zwołał zgro­
madzenie członków7, celem omówienia bieżących 
spraw parlamentarnych; wtedy będzie można 
uchwalić odpowiednią rezolucyę.

Dr G e r t l e r  nie upiera się przy swojej re­
zolucyi, pragnąłby jednak wyrazić radość z po­
wodu uzdrowienia parlamentu. Jes t nadzieja, że 
teraz nie tylko politycznemi ^sprawami zajmie

się parlament, ale także ekonomicznemi i spo- 
lecznemi, których załatwienie w duchu demo­
kratycznym było dotąd wprost uniemożliwionem.

Uchwalono wniosek p. Wasunga.

Zmiana statutu.

Na wniosek prof. Wasunga uchwalono wnio­
sek o zmianę statutu, a aotyczący wyboru człon­
ków wydziału (wniosek odesłano do wydziału), 
poczem przewodniczący red. K o n o p i ń s k i ,  po­
dzięko wawszy za liczny udział w zebraniu i ży­
wy udział w rozprawach, zamknął zgromadzenie.

Kromka.
Dzik:

Kraków, wtorek 21 grudnia 
K a l e n d a r z y k  k o ś c i e l n y .  Tomasza ap. 

i Seweryna.
K a l e n d a r z y k  a s t r o n o m i c z n y :  Wschód 

słońca o godz. 7 min. 39, zachód o godz. 3 m. 38; 
dłngoóc dnia godzin 7 min. 59.

T e a t r  m i e j s k i  im.  S ł o w a c k i e g o :  „Mi­
zantrop" 1 „Małżeństwo z musu".

T e a t r  l u d o wy :  „Dzwony z Corneville“ (be-
nefis p. Zielińskiej).

U n i w e r s y t e t  I n d o wy :  o godz. 7 wieczór 
p. Stanisław Szpotański: „Stronnictwo i  orgamza- 
cya wielkiej emigracyi" (wykład III).

P o w s z e c h n e  w y k ł a d y  nn i w.  w anli I 
szkoły realnej (ul. Studencka) o godz. 6 wieczór: 
dr Stanisław Limanowski- „Kras nad Adryaty- 
kiem“.

T e a t r  m i e j s k i  we  L w o w i e :  „Walc mi­
łości".

Z Rady m iejskiej. Porządek dzienny środowego 
posiedzenia obejmuje sprawę przyjęcia daru Igna­
cego Paderewskiego, sprawę panoramy grunwaldz­
kiej, reformę podatku akcyzowego, oraz podatku 
gminnego od trunków, sprawę targów przymuso­
wych dla nierogacizny, budowę hali maszynowej 
stolarskiej, podwyższenie ryczałtu na mieszkanie 
kierownikom szkół ludowych, kredyt dodatkowy na 
uzupełnienie maszyn i narzędzi roboczych, sj.rawę 
budowy kanałów domowych, wybór 24 członków 
wielkiego wydziału Kasy oszczędności m. Krako­
wa Na posiedzenia tajnem jest kilka spraw oso­
bistych.

W spraw ie rocznicy Grunwaldu odbędzie się 
zebranie rękodzielników w Kole mieszczańskiem 
dziś o godz. 71/* wieczór.

Miastowe biuro kolajowe. Związek turystyczny 
w Krakowie komunikuje, że wydaje bilety jazdy 
w ruchu lokalnym, związkowym i zagranicznym w 
tym samym rozmiarze, 4 jak stacya kolei Kraków, 
udziela bezpłatnie ustnych i pisemnych wyjaśnień 
ao do rnchn osobowego, połączeń pociągów itd., oraz 
wydaje bilety okrężne. W biurze tem można naby­
wać bilety kolejowe nawet kilka dni naprzód po 
z wy kłych cenacb, t. j. bez żadnej nadpłaty. Zaopa­
trując się w potrzebne bilety kolejowe w biurze 
iniastowem, uniknie podróżująca publiczność niedo­
godności, połączonych z nabywaniem biletów przy 
kasach kolejowych, przy których zwykle, a zwła 
szcza przy wzmożonym rucLn przedświątecznym, 
wielki natłok panuje. Szczególnie młodzież szkolna, 
która zwykle się rozjeżdża i narażoną jest przez 
to na wielkie niedogodności przy zakupnie biletów 
przy kasach kolejowych na dworcu, — uniknie 
tych niedogodności, zaopatrując się w Dilety kole­
jowe w biurze miasi.owem dzień wcześniej.

Cech rzeznikÓW  i masarzy w Krakowie zawia­
damia, iż z powodu przypadających świąt Bożego 
Narodzenia, w dniu 24 i 25 t. j. w sobotę i nie­
dzielę sklepy, jatki ze sprzedażą mięsa, oraz skle­
py ze sprzedażą węolin będą zamknięte; w dzień 
Nowego Koku t. j. 1 stycznia w sobotę, sklepy

będą jedynie do g. 11 rano otwarte a w niedzielę 
2 stycznia będą zupełnie zamknięte.

Z karnaw ału. Bal lekarski odbędzie się dnia 15 
stycznia w sali starego teatru. Dochód z balu prze­
znaczony na krakowskie ochotnicze To warz, ratun­
kowe.

Piknik slawistów odbędzie się dnia 15 stycznia 
w7 sali saskiej. Zaproszenia i bilety można otrzy­
mać w Kółka slawistów (Coli. novum b. 37—8) 
między g. 11— 1 w południe.

Z uniw ersytetu. P. Kazimierz Juliusz Białoszew­
ski, rodem z Suwałki w Królestwie Polskiem, o- 
trzymał wczoraj na tutejszym uniwersytecie stopień 
doktora filozofii.

Bójka ag ita torów  wyborczych. W niedzielę po 
południu na ulicy Brackiej spotkało się dwóch agi- 
torow wyborczych z przeciwnych sobie partyj, któ­
rzy rozwijali swoją działalność agitatorskę w okrę­
gu krakowskim podczas ostaioich wyborów powsze­
chnych do parlamentu. W czasie rozmowy, jaka się 
między obu antagonistami politycznymi wywiązała, 
wystąpiły wspomnienia owych namiętnych dni pier - 
w szych wyborów powszechnych i wspomnienia te 
przybrały smutny koniec dla Marcelego Z., ogro­
dnika z Półwsia Zwierzynieckiego, agitatora za 
kandypaturą posła Bnjaka. Mianowicie agitatora te­
go drugi agitator Józef B., zsany poci pseudonimem 
Detto, z partyi socyalistycznej, uderzył z całej siły 
laską w głowę ze słowami: „Masz za Bujaka". — 
Rannego, który z rozżaleniem wspominał, że zaro­
bił „tylko 7 stówek", a inni za wybory powysta­
wiali sobie kamienice, opatrzyło pogotowie ratun­
kowe. „Dettą", któremu z czasów wyborów pozo­
stała tylko laska, zajęła się polieya.

Blerio t. Z Wiednia telefonują: Badanie Bleriota 
za pomocą promieni Rontgena wykazało, że żebra 
nio są złamane. Prawdopodobnie zostały uszkodzo­
ne śledziona

M orderstw o seksualne w  W iedniu. Z Wiedniu 
telefonują nam: W Praterze znaleziono wczoraj w 
nocy zwłoki 5-letniej dziewczynki, strasznie zma­
sakrowane. Sprawcę aresztowano. Sądzą, że zacho­
dzi tu morderstwo seksnaine.

W yjiaaek przy ćwiczeniach jachtu. Z Tryestu 
telegrafują: Przy ćwiczeniach jachtu, należącego do 
marynarki wojennej, trzech marynarzy wpadło do 
morza i utonęło.

Straszne samobójstwo. Z Paryża telegrafują: 
Skazany niedawno na więzienie przez trybunał ma­
rynarki porucznik Lair popełnił straszne samobój 
stwo. Potłukł szklankę w drobne kawałki i poł­
knął czkło w zupie. Wkrótce zaczął się wić z bo­
leści Lekarze sądzą, że szkło podziurawiło mu żo­
łądek. Stan rannego beznadziejny.

S tatys tyka  sądów wojennych w  Rosyi. z  Pe­
tersburga donoszą, że w ostatnich 11 miesiącach 
sądy wojenne w iłosyi wydały 1318 wyrokęw 
śmierci, z których 510 wykonano. W samym listo­
padzie r. b wykonano 134 wyroków śmierci 

Badanie dokumentów Cooka ,,Morning Lea­
der" donosi z Kopenhagi: Komisja uniwersytetu 
kopenhaskiego dotąd nie ukończyła badania spra­
wozdań Cooka. Komisja ta zapewnia, że dotąd nie 
straciła w niego wiary.

M ianowania I przeniesienia. Minister spraw 
wewnętrznych przeniósł radcę namiestnictwa i kie­
rownika starostwa w Jarosławiu, Antoniego Reine­
ra, do Tarnowa, poruczająu mu kierownictwo sta­
rostwa w Tarnowie. Na mocy upoważnienia mini­
stra Bpraw wewnętrznych, poręczył namiestnik An 
toniemu Reinerowi, radcy namiestnictwa i kiero­
wnikowi starostwa w Tarnowie, jako delegatowi 
namiestnika iaspaltcyę starostw: w Dąbrowie, Brze­
sku, Nowym Sączu, Grybowie, Gorlicach, Jaśle, 
Pilzn, 3, Ropczycaen, Mielcu i Tarnobrzegu,

NamiestniL przeniósł starostów. Michała Raw­
skiego z Jasła do Jarosławia, Alfreda Łęczyńskie­
go z Mcścisk do Jasła i poruczył kierownictwo sta­
rostwa w Mościskach Sbkretarzowi namiestnictwa 
Stanisławowi Podwińskiemu. — Namiestnik prze­
niósł starszych komisarzy powiatowych: Bolesława

Kudelskiego z Trembowli do Jarosławia, Seweryna 
Dolnickiego z Niska do Lwowa, Romana Komara 
ze Lwowa do Dąbrowy; komisarzy powiatowych: 
Stanisława Fsarskiego ze Lwowa do Trembowli, 
dra R. Trzeciaka z Brzeska do Sambora. Zygmun­
ta Dębowskiego z Dąbrowy do Wadowic, Ludwika 
Kuryłowieza z Ropczyc do Żółkwi; koncepistów na­
miestnictwa: Edmunda Zubrzyckiego z Gorlic do 
Skałatu. Mieczysława Zarzeckiego ze Skałatu Jo Ni­
ska, Władysława Weissoroda z Chrzanowa do Lwo­
wa, Adama Skarżyńskiego z Mościsk do Piz6ioy- 
ś Ib ; praatykantów konceptowych namiostnictwa: Ja ­
na iwancznka ze Lwowa do Brzeska, Bronisława 
Vorosa ze Lwowa do Mościsk, dra Józefa Biliń­
skiego ze Lwowa do Stanisławowa i Stanisława 
Warzyckiego z Krakowa do Podgórza.

Wiener Ztg“ ogłasza: Minister skarbu zamiano­
wał sekretarza skarbowego dra Józefa Bialikiewi- 
cza sekretarzem ministeryainym w ministerstwie 
skarbu.

Zm arli.
Stefania z Fiderkiewiczów K a z i o w a ,  obywa­

telka miasta Wadowic, umarła w Krakowie, prze­
żywszy lat 61.

Paweł P a j ą k ,  rzeźbiarz, umarł w Krakowie, 
przeżywszy lat 30.

Odpowiedzialny redaktor i wydawca: 
Micha! Konopiński.

Rncn przejezdayca.
Kraków, 20 grudnia.

HOTEL KRAlfOWSKI: pułków. Alfred Ambres ze Lwowa, 
Bolesław Czarnecki z Mikułowie (Król, Pol.), Wilhelm 
W est z BrodOw, Teofil Szadkowski z żoną z Wierzbna 
(Król. Pol.), Jadwiga Hand-ówna z Łodzi, btanisłuw J’u- 
get z Dębicy, Marya Kamieniecka z Rakutowa (gubernia 
"odciska), X. Karol Kmecko z Beredna (Węgiy), X. ,iau 
Switek z Obcrsterca (V\ ęgry), inż. fatanistaw Byszewski 
z Berlina, Wilhelm Jelski z Ignaiyczr (Litwa), X. Józef 
WaLner z Poznania, Bronisław Onufruwicz z Rzędowic, 
Jan Bzowski z Boruazowy, Bronisław Trepka z Czerni-
cli OW £L

HOTEL C EN TR A LN Y: dr Kazimierz Dłatki z Zakopane­
go, Józef Rokos z Chrobrrza (Król, Pol.), Klara i Marya 
i.ehmann z Chersonu (Rosya), Daniel i Sabina Porelle, 
Lndwik Wasilewski z Warszawy, Jjrek. Dominik Roga- 
]e-,Juranowski z Paryża, EJmund Libański ze Lwowa, 
major Juliusz Bals, kap. Antoni Schbnaich z Opawy, 
Michał Wójcicki z żoną «. Celiny (Król. Pol.), Janina 
Cichocka z Cieszyna, Teofil; 1 Ignacy Goebel, Zygmunt 
lhuatowicz z Warszawy, X. Józef Zeliwski z Trzebini 
Józef Lassale z Monachium.

H O TEL P O llE R A : Julietta Morawska z Oporowa (W, 
Ks. Pozn.), Władysławowie Ankiewiczowie z Miechowa 
Stanisławowie Ozapelsry, Stanisław Szydłowski ze Lwo­
wa. Julianowie Rogozińscy z Bialogona (Król. Pol.), Ja­
dwiga Stecewicz Petersburga, Julianowie Oianczomie 
z Bielska, Alfred Stroynowski ze Lwowa, Edward Cho­
dowiecki z Warszawy, Gustaw Muller z Wiednia. Jan 
ilillhrad z Jasła, Edwardowie Szayerowie z Meszko wic, 
Jan Erank z Pilzna, Stefan Połczyński z Warszawy, Jan 
Niewiadomski zo Lwowa. Jadwiga Raciborska z Zakopa­
nego, dr Adolf Forster, Otto Schaman z Wiednia, An.ela 
Szj mańsha z Warszawy, Wiktor Tarnowski a = Lwowa, 
X Stanisław Jezie.ski z Rogowa, Stanisław Kmitowicz 
z Nowego Sącza, Tadeusz Pruszyński z Kijowa.

Kursa telegraficzne.
Wiedeń, 20 grudnia Loiy: a) procentowe: Austryackio 

zakładu kred. z obi. prc. z .oka 1830 3-pro. 284-50. Austr. 
„akł, k i. z obi. prc„ z r. 1889 3-prc. 275-nO. Lreguł. Du­
naju z 1870 r. 100 złt, 6-prc. 278*75. Węg. Banku hip. 
po 100 zlr. 1-prc. 245*—. Pożyczka serD. j'rem, po 100 fr 
2-prc. 10u-ó0. b) bezprocentowe: Budapeszteńskie (Basilica) 
6 Az. 24*15. ZaKł. Kred. dla h. i p. po 100 złr. r 34*—. 
Clary 40 złr. m. k. 207-—. Pożyczka m. ma bruk a 20 
złr. 118*—. Losy ni. Krukjw_ 20 zł. 95*—. Pożyczka 
m. Lubimy 20 złr. 81*—. PalfFy 40 złr. 232*—. Czerw, 
krzyża Tow. anatr. 10 złr. 64*—. Czerw, krzyża węg. 
Tow. 5 : Ir. 36*75. Loay fund. arcyka. Rudolfa 10 złr. 
70*—. Salma 40 złr. m. 274*—. Pożyczka Salcbnrga 
71 złr. 110’—. Tureckie oblig. prem. kolei po 400 fr. 
220*—. Tureckie oblig. prem. kolei prc. 221*45. Loay 
kom. m. Wiednia z 1874 roku 538* —

Berlin, 20 grndnia Anstryackie banknoty 84*75. Spi- 
n  tui — .

Paryż, 20 gradu’a Kenta 3-pro. 98*77. Mąka 3P20. 
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słynnej światowej marki B. B. (Urguelł) w beczkach, butelkach, syfonach

Generninu Remntacya
poleca:

B r o w a r u  M ie s z c z a ń s k ie go w  P ik n ie  ^ " j B l S l l ' ? .  1
Wysyłki na prowincyą uskutecznia sie odwrotu ie.

Uwaga. Prawdziwy „Prazdrój" Pilzneński 
tylko z m arką B. B. na korkach, kapslach 

etykietach uwidocznioną, 466 22 78

Zakład artystyczno-kamieniarski
i badowianv

Józpfn Kuleszy
naprzeciw cmentarza w Krako­
wie, posiada wielki wybór goto­
wych pomników zpiask iwcs, gra­
nitu i n armuru. Podejmuje się 
wykonania grobowców \ -miejscu 
i na prowincji. Telefon 759. 

234 194 O

!tW kODCOItÓW K U
U l  w S l i i p  lea lize .

• «

m włoreH dnia 28 grudnia \m roku
rec ita l fortepianow y

Jerzego L&leuioa
Program: Bach, Beethoven, Schubert, 

Si-htnnann, Liszt, Chopin. Brahms, 
Różycki. 43-2 55 o

Repertuar na styczeó:
Piątek 7 . Societe de concerts d jn s tru -  

ments anciens.
Poniedziałek 10: K,nacy Friedm an (Men- 

delaohn Schumann, Brahms).
Piątek 14. Jadwiga Dębicka, śpiew.

Lilia Mikułowska, pianistka.
Czwartek 20: Efrem  Zim batist, skrzy­

pek. J. Lew icka, apiewaczka.
P iątek 28: Konrad Ansorge. pianista. 

M

Przewodnik koncertowy
tygodnik poświęcony muzyce, wychodzi 
co sobotę i zawiera: programy koncer­
tów, analizy dzieł, wiadomości o ich 
twórcach i artystach wykonawmach, kio- 
nikę muzyczną, wiadomości bibliogra­
ficzne i t. d. Cena zeszytu. 20 hal, Pre­
numerata kw artalna z przesyłką poczt. 
2 K 30 h.

M  fóiicylsk! dla I M  l t a y s łu
— — w Krokwie, 5ynek gfdwny I. 26 *—  *— —

wydaje

4°o Ksf&Seezld w kładkow e
za dziennem oprocentowaniem.

Kwoty do K 2000 dziennie wypłaca Bnitk bez wypowiedzenia K w o i y  w i ę k s z e  w y p ł a c a  B a n k  
r u h h i e ^  b e z  w y p o w i e d z e n i a ,  za poprzedniem porozumieniem się z Dyrekcyą. —  Podatek 

rentowy opłaca Bank z własnych funduszów. — Bank wydaje również

A sy p a ty  Iiasuwe
z 30 dniowem wypowiedzeniem. Odsetki liczą się od dnia wystawienia asygnaty i mogą być pobierane

c o  t r z y  m i e s i ą c e .

Kantor wymiany
kupuje i sprzedaje wszelkie papiery państwowe, listy zastawne, obłigacye, losy i akcye, oraz

banknoty zagraniczne i monety; 
w jj d a j e  czeki i akredytywy na wszystkie znaczniejsze miasta krajowm i zagraniczne.

Oddział depozytowy
przyjmuje wszelkie depozyty do przechowania i zarządu, oraz wynajmuje

Schowki depesits)
w  specyałnie na ten cel zbudowanym, stalą opancerzonym skarbcu.

■m

K A SA  B A N k U  otwmrta codziennie z wyjątkiem niedziel i świąt od godziny 9 do 1 w połu­
dnie i od godziny 3 do 4 7 2 po południu, 492 7 8

r  we- E.ijy,.

•dHHtsiy 
Hjwyższemi n n ń rZakład yiogrzebowy

p7j  bL św. ’ 3 ia sza  L Ł  k ii w  płaca Szczapansgis. Filia: ulica Kopernika 1 , 6. —  Telefon Ki 33L
Zakład podejmuje »ię urtądreń pogrzebowych, oraz jprovi »dzania zwłok do wszj stkieb

kisjów europejskich. 325 299 0

P O l i f  J E
dla dziem, gabinety męskie, salony, sy­
pialnie, jadalnie, według projektów a r­

chitektów i artystów malarzy.

JÓZEF S P fiR U M
K ra k ó w , u l. D u n a je w sk ie g o  1 . 7 (P o d w a le  1 4 ).

462 12 0

BL '31 G w f c n ć k ę ! !
W ielki tuybór książek  d la  dzieei7 m łodzieży  i d o ro ­

sły cli w  różnych  języ k ach  po leca: 8088 ? 10

Księgarnia G. Gebethnera i S-ki w Krakowie.
Szczegółowe katalogi darmo i opłatnie.

Ma Gwiazdkę! 1
Wysprzedaz Gwiazdkowa

bombonierek po zniżonych Genach.

|  Największy wybói
U cukrów i figurek na choinkę,

yg* i
Kompletne kolskcye

do nbrania drzewka od K 3'50

w sklepie fabryki czekolady i cukrów

S. Ryszarda, dawniej M. Nowińskiego 
Kraków, RyneK gł. 41 L in ia  A B (obok 
handlu WP. Wołkow*kiego). 538 1 3

N a  ś l u b y
polowania, wycieczki, wynsjmuje samochody 
i powozy. P lo ł i*  f i u z ik n w t ik l ,  u l .  I*c;- 
d z ic h ó w  1. 1 8 .  Telefon 336. 389 36 O

IZ I O H R I t
tanio do sprzedania. Oglądać można co­
dziennie w gadzinach urzędowych w Pu­
blicznej Hali licytacyjnej, Rynek gł. 16.

384 3 3

Założony w r. 1872

Zaktad a i l y t l p s - M r a i i l

araków, ul. Rakowicka 7, tel. 4 8 2 .
podejmuje się wykonania grobowców 
i pomników, tak w miejscu ja t na 
prowincji, oraz poleca wielki w;,bór 
pomzikuw gotowych z piaskowca, mar­
muru i granitu. 81 277 300

? ! MERKURY"
Gazeta losowań i handlowa

Kraków, Rynek gł, 5.
X III ro czn ik . X III rocznik.
Dokładne wykazy wszystkich cią­
gnień. Popularny dział handlowy i 
gieJdowy. Bezpłatny dodatek w 

styczniu 429 11 o
„Rocznik finansowy"

zawierający wykazy niepodjętych 
wygranych, wy noszących miliony K.

Prenum erata  
całoroczna 3 K 60 h, półroczna 
1 K 80 h. Numera okazowe darmo.

Z drukarni Literackiej w Klako wie, ul. Jagiellońska 10 Rządca draka) ni L. F . Górski.


